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SEJMOWE, 


Manifest z 20. września z konkomitu- 
jącem go odręcziem pismem. cesarskiem, 
niektórzy namiestnicy zagajając sejm na- 
zwali wprost: kaiserliche Botschaft. 
I zważywszy na treść, jest to istotnie 


nazwa odpowiednia. Na mesaż zaś, cesar-. 


ski należało odpowiedzieć adresem. Więc 
we wszystkich prawie sejmach, otwartych 
pozawczoraj, już przystąpiono do tej czyn- 
ności. Wybrano komisję, która ma naj- 
pierw rozebrać wpływ i następstwa ma- 
nifestu cesarskiego, a potem na tej pod 
stawie ułożyć adres do tronu. Tylko sejm 
lwowski osobnym poszedł torem. We dwu 
godzinach wniesiono myśl adresu, ułożono 
projekt adresu i wykluczywszy wszelkie 
rozprawy, przyjęto i już zapewne wysła- 
no adreB. 

Wczoraj już zwróciliśmy uwagę jak to 
było niestosownem. Nie dosyć było przy- 
ją adres, ale trzeba było rozprawami 
wyjaśnić donośność manifestu cesarskie- 
go z d. 20. września i stanowisko Gali- 
cji wobec kierunku, tym manifestem wy- 
tkniętego. Wszczeła się już walka między 


„ ministerstwem obecnem a niemieckiemi 


z 


sejmami. W tej walce udział wezmą po 
stronie ministerstwa stojące sejmy: gali- 
cyjski, bukowiński, czeski, morawski, 
sziązki, tyrolski i mniejszości w niektó- 
rych innych sejmach. Na dwa obozy roz- 
padła się bowiem Austrja: niemiecki z 
wyjątkiem Tyrolu, i nieniemiecki. Obóz 
niemiecki pragnie utrzymać w Austuji ceu- 
tralizację a przez nią i przewagę żywio- 
tu niemieckiego, broni więc centralisty- 

czięj ustawy lutowej, a broni w sejmąch 
owych pod formą viągłości prawuej 
(Rechtskontinuiiat). Dopiero ustawiają siły 
SWE na pozycjach , sama walka dopie- 
ro się rozpocznie. A tu sejm lwowski ry- 
czałtową uchwałą adresu już odjął sobie 
możność odparcia ataku, wystrzeliwszy 
awój nabój. Zdaje nam się, iż trzeba było 
postępować krok za krokiem, oko w oko, 
na finty i ruchy przeciwnika” odpowiada- 
jąc argumentami odpornemi. A tu mamni- 
feat cesarskiego, złożonego do laski mar- 
szałka, nie odczytano nawet uroczyście w 
sejmie, a już uchwałono odpowiedź nań 
£ podziękowaniem ! 

Ale stało się. Odrobić już nie można. 
Jednakowo zastanowić by się trzeba, czy 
postępowanie innych sejmów niemieckich 
nie wskazuje i naszemu, że obok wysła- 
nia adresu, można i wpływ i następstwa 
manifestu cesarskiego w ten sam sposób 
poddać pod zbadanie osobnej komisji, w 
jaki sposób Bejmy niemieckie to uczyniły. 
pi. wa A owada A DA | UWYY aa |. PERO Ue e" daażgrny ta mogłaby śledzić wszystkie o- 


Jeszcze o cholerze. 


Nie mam bynajmniej pretensji rozwiązania 
jednego z najtrudniejszych problematów nasze- 
go wieku tj.; wyszukania przyczyn i tajemnicy 
Lod, i przerzucania się cholery. Nie tak da- 
wno, gdyż w r. 1832, 1848 i 1854 tu między na- 
mi by ł teu gość azjatyckiego pochodzenia, i śla- 
dy z znaczył óR cami grobów:jledwie cośmy 
się úspokoili, ledwie 10 lat upłynęło, a znowi 
era zmiszczenia pojawiła się w Europie i już 
nam grozi. 


Odpowiedzialność Ogromna ciążyłaby na 
DAS, gdybyśmy, mogąc choć częściowo powstrzy- 
mać tę nienasyeoną plagę, nie podali środków 
zaradczych. Nie powinniśmy się lękąć spotkania 
się ze straszygłem, by w oczy mu zajrzeć. Spokoj- 
ny umysł, pSpoznanie się z niebezpieczeństwem, 
to już pół odwagi, pół otuchy w swe siły, to 
pół kuracji. 


Śmiertelność nas otacza ze wszech stron; dla za- 
spokojenia publiezności,pewne wiadomości w ka- 
żdej chwili o pojawiającej się epidemii nważa- 
libyśmy za niezbędne. Albowiem bardzo jest 
watpliwem cz ogólnie dobrze jest zrozumiana 
myśl, która niekiedy władzom dyktuje milczenie, 
i czy odpowikda celowi zamierzonemu? Boimy 
się przestraszyć publiczność przypuszczając, że 
trwoga najsilniejszym,  najwierniejszym jest 
sprzymierzeńcem każdej zarazy. Prawda, że nie- 
którzy ladzie w tej. niewiadomości, w tej niepe- 
wności-o rozszerzającej się zarazie, w spokoju 


broty 1 wnioski, tyczące się tego manife- 
stu w sejmach centralistycznych, a okre- 
śliwszy jego znaczenie i doniosłość dla 
Galicji, w sprawozdaniu swem odeprzeć 
żądania ceutralistów. W skutek manifestu 
bowiem cesarskiego z dnia 20. września, 
powołującego ludy do w spółdziałania przy 
reorganizacji państwa, nie toczy się jiż 
teraz wyłącznie sprawa między kor oną 
czy rządem a ludami, i lecz między intere- 
sami jednych a drugich ludów. W picr- 
wszym przypadku dostateczny byłby adres. 
(W drugim wypadku potrzebaby rezolucyj 
sejmowych, odpierających dążności przeci- 
wników, a wnioski do tych rezolucyj po- 
czyniłaby komisja manifestowa. 

Tym tylko sposobem ryczałtowe i bez 
rozpraw uchwalenie adresu dałoby się po- 
godzić z potrzebami politycznemi. Jedno- 
głośne przyjęcie adresu oznaczałoby wo- 
bec korony, iż co do cesarskiego ma- 
nifestu panuje jednomyślność w kraju. 
Rezolucje zaś sejmowe wskazałyby sej- 
mom niemieckim przyczyny tej jedno- 
myślności eo do kierunku obecnej wewnę- 
trznej polityki rządu, i zapowiedziały od- 
pór uzasadniony przeciw żądaniom centra- 
listów niemieckich, przywrócenia usunię- 
tego czy zawieszonego systemu. 


—" — 


Wniosek księdza Szwedzickiegu v za- 
omodze dla ludu, wniesiony w chwili u- 
kładania adresu do tronu, po zapowiedze- 
niu wniosku rządowego w tej sprawie, 
był raczej wypływem demonstracji, ob 
captandam benevolentiam posłów włościan. 
Świadczy o tem chwila jego wniesienia, 
podniesienie tylko w motywowaniu gro- 
Zanne włościanom niedostatku a pominię- 
cie właścicieli większych , w tem samem 
„położeniu się znajdujących, niewyczeki- 
wanie ogłoszenia treści wniosku rządo- 
wego. Księdzu Szwedzickiemu i jego ko- 
legom chodziło o ubieżenie tylko posłów 
polskich w wniesieniu tego projektu. Wia- 
domo bowiem było wszystkim, że dzien- 
nikarstwo polskie, a mianowicie pierwsza 
Gazeta Narodowa już od dawna zajmowała 
się tą sprawą szczegółowo, że zapowia- 
dała, iż ta sprawa jest najpilniejszą; wia- 
domem było dalej, że i rząd i Wydział 
krajowy i pojedyńczy posłowie polscy wy- 
pracowywali projekta w tej sprawie. U- 
biedz wszystkich i sobie zdobyć pier- 
wszeństwo w pornszeniu tej myśli, zamie- 
rza istotnie ten wniosek— nie więcej. Napi- 
Bany jest bowiem dorywczo, bez planu, 
bez zrozumienia rzeczy. bez znajomości 
wielkości grożącego niedostatku i bcz 
znajomości środków. Autor wniosku nie 
zastanowił się nawet, kto ma te3 miliony 


i sbojętwaści dalej swoje zatrudnienia pełnią, ale 
wielez jest takich ludzi, niczem się nie troszczą- 
cych, jakiegos obojętnego, neutralnego usposo- 
bicnia ? Czy nie więcej Jest takich, którzy my- 
ślą rozważają i tak rozumuja, jeżeli ma częścio- 
wo ukrywać się prawdę, to musi co% złego w 
tem leżyć, wielkie niebezpieczeństwo zwiastują- 
cego ! Ileż jest takich bez zutrudnienia ludzi, 
którzy gonią za nowinkami i wracają do domu 
z głową upiorami nabitą, dła tego za prawdzi- 
wą zasługę,'z całe uznaniem poczytujemy ko- 
ledze dr. Jasińskiemu, że przełamał pierwszy 
lód i nie bał się dotknąć sprawy tak drażilwej 
z wielu przyczyn. Każda niedobrze określona 
wiadomość, pogłoska w ustach publiczności, za- 
wsze powiększa się sama pre się, crescit eun 
do, dobrze, jeżeli do swych prawdziwych przyj- 
dzie rozmiarów, zetknąwszy się Z rzeczywisto” 
ścią. Czyż nie słyszeliśmy, że już tuż tuż cho- 
lera, ba nawet ostatnią nagłą smierć poczytano 
zaraz jako wybuch epidemii. Niejeden przestra” 
szony umyka, przed czem? przed strachem i nie 
da się nspokoić, bo nie wie co się dzieje, jak 
rzecz stoi. Przynajmniej nam lekarzom niech bę- 
dzie wolno z urzędowych dokumentów powziąć 
prawdziwe daty, abyśmy w razie potrzeby, byli 
w stanie je udzielić klimtom, pozwolić im 
przeto wedle osobistej woli czuwać nad swem 
zdrowiem, t. j. zostać, wyjechać, przenieść się 
w strony, gdzie nie ma jeszcze zarazy. Czyż nie 
jeden nie padł ofiarą, bo zapóźno o niebezpieczeń- 
stwie się dowiedział, lub zbyt nagle, a mógłby 
był nratować się przez przeniesienie w inne 0- 
kolice. Czyż nie wypada w czasie pojawienia 
się cholery zostawić rodzicom prawo, swe dzieci 
ze szkół poodbierać i nadniemi czuwać ja 
myślą najlepiej. Z tych przyczyn iz przeko- 
nania, że wszędzie gdzie administracyjne TOZ- 
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tostarczyć ua zapomogę, 
się ma kredytu, 
nim, zkąd zebrać fundusz + do spłacenia 
kredytu it d -Gzynić podobnie sformuło- 
wane wnioski du $ćjńra, jeśttó albo żar- 
tować sobie z sejmu, albo. okazywać nie- 
świadomie swą niedojrzałość polityczną, 
Nie umieć oznaczyć wysokości i potrzeby, 
a stawiać cyfrę kredytu, któryby tej po- 
trzebie zaradził, jest przytem rażącą nie- 
logicznością a nawet śmiesznością. Dzi- 
wić się należy posłom, 
wniosek podpisali. Ale widać że im cho- 
dziło o demonstrację, nie o rzecz, więc 
mniejsza było dla nich, że cały wniogek 
pójdzie ad acia, a sejm na innych danych 
oprzeć musi swe wnioski o zapobieżeniu 
grożącemu głodowi. 


od kogo żądać 
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Przegląd polityczny. 


Reform wiedeńska pisze z powodu ogłoszo- 
nej dla Galicji amnestji między innemi co na- 
stępuje: „Oby tym aktem łaski cesarskiej inau- 
gurowaną została na przyszłość prawdziwa po- 


powinien! Sprawiedliwość i roztropność polity- 


Folskiem z powodu sposobu, w jaki do Au- 
strji dostało się, z szczególniejszemi postępowa- 
no względami. Sprawieqliwoś * i ludzkość wy- 
magają, ażeby naszym polskim współobywate- 
lom nieszczęście, jakiego za przyzwoleniem i 
współudziałem Anstrji doznali, o ile możności 
jak oka zrobić dotkliwem. 

e jest to także przykazaniem rozumu sta- 
nu, aby rząd austrjacki sam wobec Galicji u- 


imał polityki roztropnej, na przyszłość ob 

nej, Wskazywaliśmy charakter takiej austrjacko- 
olskiej polityki już niejednokrotnie i wyraźnie, 
1 jesteśmy i rzekonani, że taka polityka w na- 
rodzie polskim zaalazłaby najżywszy odgłos, 
AEAT poparcie. 

„Przytaczamy tu jeszcze raz główną myśl tej 
polityki: Im bardziej w sposób barba- 
rzyński Moskwa narodowość polską 
wytępić pragnie, im bardziej pra gnie 


Austrja powinna popierać narodowość 
polską, tem bardziej powinna swoją 
Polskę jako królestwo Polskie rozwi- 
jać, W żyłach monarchów Austrji pły- 
nie krew Jagiellonów, i Austrja posia- 
da dawna stolicę polską, Kraków.“ 
Zarazem : wyraża Reform nadzieją, że i inni 
więźniowie polityczni, mianowicie z Węgier, zo- 
„staną ułaskawieni. 

Teu sam dziennik liberalny staje w obrenie 
Lwowa z powodu ataków dzienników centrali- 
stycznych i klątw, rzuconych na nas za wybór 
Gołuchowskiego : ’ Wybór Gołnchowskiegb we 
Lwowie, pisze Reform, sprawił niepospolite wra- 
żenie, zwlaszcza, że i Smolka popierał kandy- 
daturę twórcy dyplomu październikowego. Nasi 
doktrynerzy liberalni mają wyrok potępiający 
natychmiast w pogotowiu, i głoszą, że nawet 
Smolka przeszedł do obozu reakcyjnego. Czyż 
dawno temu jak tego samego Franeiszka Sniol- 


porządzenia były wydane, ŻĘ a ŻE NO a S E ków a Ty iary OW i powstrzymać 
wybuch, rozwój, rozprzestrzenienie się zara- 
zy, tam spokój, otucha, nadzieja ocalenia za- 
stąpiły trwogę i przestrach ogólny, bo się wie; 
że władza czuwa nad zdrowiem publicznem. 
Z tych powodów dobrze i na czasie uczynił ko- 
legn Jasiński, że skreślił, i jędrnie w trzech pe- 
riodach przedstawił obraz choroby, aby, jak się 
słnsznie wyraża rzecz w krótkości zebra- 
na jaśniej się utwierdziła w pamięci. 
| Jeżeli poniekąd prawie całą naszą myśl oddał 
i prawie w całej rozciągłości z tym opisem zga- 
dzamy się, nasze uwagi bardzo mało różniące 
się, do jednego punktn, mianowicie do biegunki 
cholerycznej i do jej znaczenia ściągać „Się as 
da. Przypomnimy kilka środków wszędzie i 
wsze dających się wyszukać i nżyć, bądź. Sako 
leczenie, bądź jako zapobieganie mającej nas 
nawidzić cholery. 


Zdania że między niebezpiecznemi 
chorobami rodn Indzkiego cholera 
jest jednąi najbardziej uleczalną 
nie możemy przyjąć z dwóch przyczyn; inne 
przekonanie mamy o znaczeniu biegunki chole- 
ryeznej, ostrzegającej czyli takzwanej we Fran- 
cji „diarrhóe premonitoire" dlatego: 1. że ten 
objaw nie zawsze istnieję, przeto nie może być 
ostrzegającym : 2. że cholerynka, biegunka cho- 
leryczna, rozwolnienie podczas cholery często 
samo przez się „wyzdrowieniem kończyć się zwy- 
kło, nie może więc być zawsze uważaną jako pier- 
wszy stopień epidemii, mającej się rozwinąć, ale 
jest wyrazem prawdo odobnego usposobienia 
skłonności do choroby, i dia tego przez zastosó- 
wane leczenie da sie powstrzymać i zneutrałi- 
zować ten przedobjaw choroby; ale nie wstrzy- 
muje się cholery w swym początkowym, zarod- 


czna nakazują, żeby z naszem królestwem | dzie, i przedłożyć stosowne wnioski. 


zatracić państwoPolskie, tem bardziej wiza nierozstrzygniętą. 


ikę ubóstwiali, a teraz radziby go ukamienować, 


kto ma być obciążony ponieważ zrobił krok, nielicujący z ich szablo- 


nami! Ci nowi szermierze mają tę dziką preten 
sję, żeby weteram z armii obrońców wolności 
ibrali od niech lekcje, aby słuchali ich rozkazów 
i aby za nimi jak za panią matką powtarzali 
czcze wykrzykniki. Ci ludzie, którym sie zdaje, 
że wzięli w dzierżawę jałowy liberalizm, niech się 
raczą uspokoić. Franciszek Smolka wie bardzo 
dobrze, czego chce, a jako mąż niezawisły i 
charakteru politycznego, wybiera to czego chce, 
nie ogladajac się na krytykujące go paplaniny 
jednodniówek politycznych. Czynność Smolki ni- 


którzy podobny gdy nie wypada na niekorzyść wolności pra- 


ktycznej.* ° 

Fremdenblatt utrzymuje, że amnestję galicyj- 
ską można uważać głównie za owoc usiłowań 
hrabiego Mensdorfa, i że przeto akt amnestji 
nie jest bez związku z polityką zagraniczną. 
Mianowicie sądzi ten dziennik, że wzgledy na 
Moskwę, które dotąd miały wstrzymy wać rząd 
od tego kroku, ustały już teraz, i że zarzucono 
jaż stanowczo myśl przymierza północnego. 
' Bejmy krajowe zostały d. 23. bm. otwarle. 
Szefowie krajowi zakomunikowali sejmom pa- 
tent z 20. wsześnia i ces. pismo odręczne z d. 
T. listopada, zarządzające zakomunikowanie pa- 
tentu wrześniowego sejmom krajowym. W Wie- 
dniu, Gracu, Klagenfurcie, Linen, Saleburgu i 
Bregenz wniesiono wybrać” wydziały, które ma- 


lityka, której rząd wobec Galicji trzymaćby się Ja wziąć pod rozwagę wpływ patentu wrześnio- 


wego na dobro kraju, zdać sprawę w tym wzglę- 
W Sale 
burgu i Wiedniu zgodzono się na utworzenie 
wydziałów. W Pradze, Lublanie, Czerniowcach, 
Bernie proponowano adresy. 

Z szczegółowych doniesień telegraficznych 
o zagajenin szesnastu sejmów krajowych w dniu 
23. bm. dowiadujemy się, że tylko sejm lwowski 
z takim nadzwyczajnym pośpiechem ułożył i n- 
chwalił adres w odpowiedzi na manifest cesar- 
ski. ' Sejm w Celowcu wysadził wydział osobny, 


miał stanąć na polskiem stanowisku, i AE. się który ma rozważyć doniosłość patentu z d. 20. 
czo 


września i wpływ jego na dobro kraju, ma na- 
stępnie zdać sprawę i postawić odnoszące się 
do tego wnioski. Podobnie postąpił i sejm sty- 
ryjski, adawn na wniosek Kaiserfelda wy- 
dział osob Ry. 

O rezultacie wyborów, dokonanych w Pe- 
szcie d. 23. b. m., nie ma jeszcze dokładnych 
wiadomości. Telegramy z dnia tego donoszą 
tylko, że Deak przez aklamację obrany został. 

ojedyńczych dzielnicach była do południa 
Na przedmieściu Leo 
polda była walka między stroanietwami Keme 
nyego i Ratha, na przedmieściu Teresy walczył 
Gorove przeciw Schwarzowi, na przedmieścin 
Józefa stały przeciw sobie stronnictwa Szentki 
ralyego i Sziłagyego, a na przedmieściu Fran- 
ciszka wreszcie walezył Horvath z burmistrzem 
Rottenbillerem. Późniejsze telegramy, przed zro- 
bionem skrutynium z Pesztu wysłane, mówią, że 
Szentkiralyi zwyciężył, a przeciwniey jego, któ- 
rzy cheieli wybrać Szilagyego, gdy zobaczyli, iż 
na miejsce wyboru przyszło 1.000 wyborców 
Szentkiralyego, usunęli się z pola walki. Zdaje 
się jakże, że i Schwarz, pomimo ogromnych wysi- 
leń swojej partji upadł. Deak, którego same środ- 
kowe miasto posłem jednogłośnie obwołało, prze- 
mówił po dokonanym wyborze do swoich wyborców 
w sposób nas ępujący : „Słusznie żądają odemnie 
abym pomagał do usunięcia ciężkich cierpień, nie 
narażaiąc przyszłości ojczyzny. Dziękuję za za- 
ufanie, które nie żąda odemnie z góry zdania 


kowym rozwoju, i dla tego też w tym tylko 
przedokresie, jeżeli tak się wyrażę, ten skromny 
ale pewny rezultat można. osiągnąć, skrępować 
to eo dawni lekarze nazwali quid divinum, a co 
drobnowidz i chemia nowożytna wykryć może 
potrafią. Dla tego też najlepiej jest nie trzymać 
się jakiejś formułki, ale badając stan cierpień 
narządu brzuchowego, tak jakbyśmy nie podczas 
epidemii znajdywali się, zastosować nasze $©d- 
ki do różnorodnych wskazań, które z tego ba- 
dania wypłynąć mogą, gdyż 'i inne Zd licze 
przypadki podczas epidemii istnieć zwykły, które 
niekoniecznie zarodek choroby w sobie noszą. 


Leczenie zatem nie powinno się ograniczać 
na używaniu makowca lub innego Środka, acz- 
kolwiek są one wyborne, to przyznajemy , ale 
na używanie i innych sposobów: Ipekakuavy 
wody wapiennej lub proszku z drewnianego 
węgla (pulv. corb. veget. Belłoci) po 10, 15, 20 
gr. co godzinę, podług rozwolnienia, który to 
środek, oczyszczający od wyziewów a może od 
samego zarodku cholery, w kilku godzinach na- 
daje "odehodom zamiast płynu ryżowatego, Cil 
chnącego, prawie tegość naturalną i zapach do 
brze wyrobionego kału i t. p. Najlepiej niedo- 
wierzać swym wiadomościom, swemu rozpozna 
niu — jak tylko kto niezdrów się czuje, powi- 
nien, aby empirycznego zastósowania leków nie 
nadużyć, penaja inne czynnościowe wska- 
aa — najprzód zasiągnąć rady sztuki lekar 
skiej 


Rozwolnienie czy bieguuka najcenniejszą 
byłaby dla nas wskazówką i prawdziwie zapo- 
biegającem ostrzeżeniem, żeby calą doniosłość i 
znaczenie, które się jej przypisuje, dotrzymywa- 
ła. Czyż publieg "ość nie wie o ważności tego 
objawu od r. 1832, a dla czegoż tak trudno po 
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sprawy ze środków, które mają do celu dopro- 
wądząć i które ogranicza się . na wymaganiu, 
bym pełnił mój obowiązek. Więcej też nikt u- 
czynić nie może, mniej nie wolno robić niko- 
mu. Ze sejmem łączą sie liczne nadzieje, naród 
cierpi wiele, wiele też jest do naprawienia i do 
zbudowania. Wszystkiego jednak od razu wyko- 
nać nie można, — jeżeli jednak tylko najdotkli- 
wsze cierpienia teraz usunięte zostaną, i lepszej 
przyszłości podwaliny będą mogły być. posta- 
wione, w takim razie czas t oswobodzone z 
więzów siły narodowe stworzą samę, to, czego 
brakuje i eo dziś osiągnąć nie możm. *Gheemy 
sprawiedliwości i słuszności -nie tylko żądać, a- 
le-ehaemy- je. także w.-całej. rozciągłości innym 
przyznać. Byłoby nuieraztropnością, gdybyśmy 
się naprzód cieszyli, i lekceważyli potęgę nie- 
przyjaciół. Ale równie niedobrze byłoby, gdyby- 
śmy zabierali się do pracy i do walki bez na- 
dziei. W dzisiejszem położeniu nikt nie może 0 
przyszłości mówić z pewnością. Któżby śmiał 
twierdzić, że siły jego Sa większe od trudności, 
jakie się ma pokonać? Kto może więcej obiecy- 
wać, jak że wszystkie siły swoje poświęci oj- 
czyźnie? To i ją przyrzekam i dziękuję za 
zaufanie." | 

W sejmie morawskim wystąpiła, zaraz, na 
pierwszem posiedzeniu ~ opozycja .. kierowana 
przęz stronnictwo. centralistyczne, a mianowicie, 
Jak się zdaje przez Giskrę, z demonstracją 
przeciw zmianie systemu rządowege w kierunku 
decentralicyjnym. Po przemówieniu namiestni- 
ka, br. Poche, po odczytaniu i złożeniu do laski 
marszałkowskiej manifestu i odręcznego pisma 
cesarskiego, zabrał arcybiskup ołomuniecki głos 
i postawił wniosek, aby 'sejm odpowiedział, na 
manifest cesarski adresem ; ponieważ jednak na 
tem pierwszem posiedzeniu ułożenie tak ważne- 
go akta jest niemożliwe, więc wnosi, aby tyra- 
czasem Izba wdzięczność swoją monarsze oka 
zała powstaniem z miejsc i okrzykiem na cześć 
Najj. Pana. Otóż wniesiony przez, arcybiskupa 
okrzyk „Slava* powtórzyła powstając z miejsc 
tylko prawa strona Izvy, z wyjątkiem hr. Kin- 
skyego i br. Eichhoffa, wołająć po czesku i po 
niemiecku „Slava“ i „Hoch“; cała lewica zaś 
na wyszłą od jednego z posłów komendę „sitzen 
bleiben", pozostała na miejscu, nie wstając wea- 
le i nie wznosząc okrzyku. Moravske Orlice ga- 
ni surowo ten objaw nielojalności części sejmu 
morawskiego. 

O nowej pożyczee piszą z Paryża do N. fr. 
Presse, że subskrypcja odbywa się w Paryżu, 
Londynie, Amsterdamie, Brukselli, Hamburgu, 
Frankfurcie i w głównych miastach Austrji, w 
poniedziałek, wtorek i środę. Cena  obligacyj 
jest 345 franków. Przy subskrybowaniu trzeba 
złożyć 25 franków, do 15. grudnia 50 fr., na; 
stępnię 10. lutego 90 fr. do 10. kwietnia znowu 
90 fr., a do 10. czerwca znowu 90 fr. Ciągnie- 
nie odbywa się co pół roku 1, maja i 1. [isto- 
pada w Paryżu publicznie, Kupony i obligacje 
wypłacają się w Paryżu, Wiedniu. Londynie, 
Amsterdamie i Frankfurcie. Pierwsze ciągnienie 
odbędzie się 1. maja 1863. Kupony są płatne 
vo półroku 1. czerwca i 1. grudnią. każde- 
go roku. ` Y dy 

" Korespondent wiedeński (rt),donosił nam przed 
niedawnym czasem, że ministerstwo wojny za: 
rządzj wkrótce zmiany różne co do służby tak 
zwanych ordynansów, pisarzy wojskowych kan- 
eęlaryjnych, sług oficerskich i t. p. Dowiaduje- 
my się teraz, że istotnie wydano już nakaz, aby 
do służby ordynansowej po kancelarjach woj- 
skowych, biurach i przedpokojąch. jeneralskich, 
adjutanturach, komendach płacu i t. p. używano 
zdołnych do służby inwalidów. Tudzież by i 
służbę prywatną , tak zwanych privatdienerów 
pełnili inwalidzi u oficerów wyższych i niższych 
stopni, żostających stale w miejscu, jako przy- 
dzieleni do jen. komendy, komendy placu, adju- 
taptów, szpitalów, fortyfikącyj i t. p. 


Francja Pisma półurzędowe, mianowicie 
la France podnoszą ciągle z rodzajem zadowole- 
nia kłopoty p. Bismarka. Zdaniem ich p. Bis- 
mark wróciwszy z Biarritz, zapukał nagle do ga 
binetu petersburgskiego, chcąc się z nim na ja- 
kiej wspólnej podstawie porozumieć względem 
ostatecznego załatwienia sprawy księztw Żael- 
biańskich: ale usiłowania Bismarka' rozbiły się 
o methwierzamie Peter - 
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ptusowatej i dwulicowej polityki jest zupełne 
zizolowanie Prus, podczas gdy Francja nietylko 
stoi w dobrych stosunkach z Austeją i Włocha- 


ski minister "spraw zagranieznycl , W pt 
swojej nocie, w której donosi q objęciu swego 
urzędu. La France wystosowała artykuł, w któ- 
rym podnosi owoce przyjaźni Francji i Anglii 
w ostatnim półwieku. Drouin odwzajemnił się 
Clarendonowi, ofiarując mu współdziałanie w spra- 
wie chilijskiej, Stało: się to z obawy, aby Sta- 
ny Zjednoczone nie uczepiły się Hiszpanii i nie! 
zabrały perły kolonij hiszpańskich, wyspy Ku- 
by, której. posięścia tak -mocno- pyagną, -„Wonie- 
sienia z Paryża mówią nawet, chociaż z wiel- 
kiemi restrykcjami, że gdy niezadługo przybę- 
dzie następca tronu angielskiego do Compiegne, 
przyjedzie tam także król duński. 
Spodziewano się już na tę kadencję przed- 
łożenia od rządu ustawy rolniczej, któraby sto- 
sunki włościańskie ostatecznie i w duchu czasów 
obecnych uporządkowała. Ponieważ jednak pra- 
ce wstępne jeszcze nie pokończone, zatem do- 
peng w roku 1867 będzie przedłożona. Mac Ma- 
on czeka tylko na dzień 4. grudnia, w któ- 
rym się odbędzie konferencja marszałków, aby 
wrócić do Algerji. Trybunały francuzkie roz- 
strzygnęły że słówko „dę* nie oznacza konie“ 
cznie szlacheciwa. Jestto uchwała, niemiła dla 
prawdziwej szlachty, ale bardzo miła dla tych, 
którzyby inaczej albo legitymacją się wykazy- 
wać albo obawiać się musieli pociągania przed 
trybunał według ustawy szlacheckiej. 


Anglia. Bandera angielska doznała srogiej 
Stosunkowo zniewagi. „Na wyspie Haiti, która 
niedawno co się wyzwuliła od Hiszpanów, trwa 
wojna domowa. Otóż według telegramu z Pary- 
ża d. 28. bm., angielski. parowiec wojenny „Bul- 
dogg* bombardował port Port au Prince, zajęty 
przez powstańców, za; zniewagę konzula angiel- 
skiego, wpadł jednak na mieliznę i osiadł; ka- 
pitan niechcąc aby się statek dostał w ręce nie- 
przyjaciela, wysadził go w powietrze. Konzuło- 
wie angielscy mają wobeę państw słabych czę- 
sto bardzo „dziwne pojęcia o swoim honorze; 
być więc może, że gdy Anglia zechcę poszukać 
odwetu, Stany Zjednoczone; staną w. obronie 
gwałconych. 

Jako rzecz ciekawą podnoszą, że po raz 
pierwszy od śmierci księcia - małżonka królowa 
angielska kazała nadwornemu, kapelmistrzowi 
przybyć z kapelą do Windsor na d. 21. z. m, 
W tym dniu skończyła najstarsza jej córka, za- 


mężna za królewiczem następcą pruskim, rok |: 


25ty. | | 
Turcja. Francja chee przyszłą międzyna- 
rodową. komisję sanitarną okryć wielką Świetno- 
ścią, i wysłać osobnego nadzwyczajnego pełno- 
mocnika. Turcja zaś postawiła w ostatnim cza- 
sie kilka propozycyj, których przyjęcie ścieśni- 
loby mocno czynność komisji. Mianowicieprzed- 
tawiała mocarstwom rozmaite trudności, w któ- 
reby pópadła, pozwalając lekarzom chrześcianom 
wstępu do Mekki. Reprezentanci głównych państw 
oświadczyli na to,'że się komisja bynajmniej 
mie będzie mięszała do 'wewnętrznych spraw 
Turcji, ale wszystko musi być uczynione, coby 
mogło Europę zachować wd takich dżum jak o 
statnia cholera. "Lu 


| Ameryka. Rząd. washingtoński wysłał do 
IMuuroe rozkaz, aby nietylko. nie rozbrajać okrę- 
tów wojennych, ale: i. okrętów transportowych 
„Die sprzedawać. 

Według urzgdowych nawet raportów postąpiły 
„sobie władze angielskie w Jamaice. z okropną sro- 
gością, O powstaniu powszechnem murzyni nie 
myśleli; popełnili tylko kilka luźnych zabójstw. 
Zdaje się, że urzędnicy będą pociągnięci do od- 
powiedzialności, gdyż schwytanych nie stawili 
$ większej części przed właściwe sądy cy- 
wilne. 


Korespondencje Gazety Narodowej, 


Wiedeń d. 23. listopada. 
A Rozpoczęły się dziś dyskusje parlamen- 
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dnia 25. Jistopada 1865. 


ORZYTETET" "U TTEYTTYWYTWT FFT" 
wysłuchaniu przemowy komisaisa rządowego, 
którym jest namiestnik hr. Chorinsky, i po we- 
ryfikacji trzech nowych wyborów, przedłożon 


y 
i 


się na przedstawienie jednobrzmiące tej treści : 
„żeby wybrać komisję, która ma zdać spiawę, 
jaki wpływ manifest cesarski z d] 20. września 
b. r. wywarł na dobro kraju”, co znaczy w ich 
duchu, ile narobił złego krajom uiemieckim. ~ 
p scy powstali na smak przyjęcia wńio- 
sku próca by 
Wiednia. Komisja ma się składać z 11 człon- 
ków, dadea SEJMU. 2 4.2 grup odpowiednich. 
Ex pienu będą wybierali jutro, z grup wybra- 
no: dra. Fischera, Kurandę, Bauera, Brestla, 
Zólicha i ks. Rauschera, © | tut 
f Widać było „wielkie zadowołenie na twa- 
rzach wielomownych członków $. p. Reichs: 
rathu. si Í 
Donoszą io samo z Lincu i Gracu. 4 Pragi 
są telegramy wprawdzie, ale o stawianiu przez 
tamecznych Niemców wniosku podobnego nie 
słychać jeszcze nie. j i 
Widać ze wszystkiego, że Niemcy się. po- 
rozumieli co do stanowiska, jakie zająć mają i 
chcą wobec nowego położenia. © x 
Z postępowania Niemców da się wyciągnąć 
„uaulka : 'że na drodze spokojnego rozwoju, soli- 
darności interesów e trzeba tam tylko, 
gdzie ją logicznie znaleźć można. Sai j 
W dzisiejszem położeniu kraje tak swane 
słowiańsko-niemieckie muszą jawnie okazać, i 
jednego się trzymać: czy są zwolennika- 
mi instytucji Rady państwa. jaka była, lub czy 
są jej "przeciwnikami zdaje się, że tu kom- 
promis będzie trudny. f 
* . Dodać jeszcze wypada, że komisarz rządo- 
wy w Liucu zrobił rozróżnienie między przed- 
stawieniami rządowemi (Regierungsvorlage), a. 
cesarskim intymatem (Message) i powiada, że 
manifest nie należy do kategorji pierwszej, tyl- 
ko do drugiej i jest — jak się wyraził (Kaiserliche 
Botschaft). Można się domyślać, że z tego puu- 
ktu wyjścia wyrodzą się dyskusje jurydyczne. 
' - Wolno. wnosić, że na zawiadomienie o po- 
sranowieniu najwyższem (w formie powyższej) 
nie wypadnie inaczej odpowiedzieć, jak drogą a- 
dresu, i że za decyzją sejmu jakiegokolwiek z, 
niemieckiej prowincji wpłyną ostatecznie wyż- 
sze względy, których Aiki komisarz rządowy 
na sejmie wyższej Austrji 
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Od wydawnictwa. 
Ogłaszamy - prenumeratę na Gazetę 
Narodową: i 
Od rozpoczęcia sejmu t. j. od 23, li | 
stopada „1865 do końca „marca 1866 w, 
kwocie o, "e, 6 złr. 90 et, 
Od 1, yrudnia_1865 do. 105 F: 


konca marva 1866 , „6-5, 


Kronika. 


ta W czorajszym wieczornym pociagiem : wrocil do 
Lwuwa z więzienia ołomunieckiego amnestjonowani : 
Józef Bogdanowicz (był skazany. na lat 5), p. Bernard 
. Kalicki (skazany na lat 8) i p. Tadeusz Romanowicz 
(skazany na lat Ż). Na dworcu oczekiwało wracających 
liczne grono krewnych i przyjaciół, witając przybyłych 
serdecznie po długiem niewidzeniu. Uwolnieni z forte- 
cy Jozefstadzkiej pp. Karol Widman, Kunde, Baranow- 
skj i ipni, pozostali jeszcze w Krąkowię, 
| = Wczorajsze Hasło umieściło zaprzeczenie, iż zału- 
życiele Hasła nie traktowali o zlanie się Hasła w Gaze- 
tę Narodową, Na zaprzeczeniu tem podpisali : Założyciele 
Hasła. Gdyby były nazwiska podpisane , wiedzicliby- 
śmy, czy ów obywatel z Brzeżańskiego, który z nami 
traktował, jest założycielem lnb nie, inb czy jest tylko 
współwłaścicielem, lub akcjonarjuszem. Nie sądzimy bo- 
wiem, aby mógł w imieniu wydawnictwa Husła z nami 
traktować, nie mając do tego żadnego prawa ani upo- 
ważnienia. Jeżeli zaś zaprzećzenie Hasła opiera się tyl- 
ko na dystynkcji tytułów : założyciela, współwłaściciela, 
akcjonarjusza, a pod założycielem roznmieć należy tyl- 
kt” pierwotny o fiundatorówyea "ft" tylko iunadatorowiia 
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łego” minist stanti burmistrza 


pierwotni protestują, Iź z nami YEżpośr dni : nie trat 
ktowali, to przypominałoby to owe finty dyplomały- 

cznych sprostowań w pismach półyrzędowych «w który ji / 
ala czytająca gra sięw ciuciubabkęę 


amnestji będzić mógi wrócić do kraju 
dam Sapięha, tak też i bawiacy Za granica 


ut 


w 

S ks 
Eugeniusz Wędrychowski, Ignacy . Kamiński, hrabia 
Koż sbrodzki, pani Pawlikowska Mieczysławowa i były 


P zk gak0%a' Leon hr. Skorupka. do 
Teatr niemiecki we Lwowie. który od czasa 

B z $chmidtsa, zostawał pod zarządem bezpo: 

srednim namłestnictwa, ma Lyć znowu jak się dowia- 


dujemy, oddany w dzierżawe "niejakiemu p. Blumowi. 
'akiorOWi: ucwiwakionna""zyStOPUJACAMU =" RhaoRiA 5 J 
lach gościnnych na tutejszej scenie niemieckiej, a któ- 
cy dyrygował czy też dyryguje jeszcze niemiecką sce- 
ną w Krakowie. Gdyby tą stciąa nie żyła kosztem fun- 
jduszu drohowyzkiego , byłoby dia nas rzeczą zupeł- 
nie obójętną kto nią dyryguje, że jednak z doświad. 
czeń lat 90 wiemy, że teatru niemieckiego we Lwowie 
Niemcy lwowsey utrzymać nie są w stanie, że wiemy, 
iż teatr żyje kosztem fifhduszu krajowego, lub jak obe: 
enie od czasu istnienia fundacji Skarbkowskiej kosztem 
funduszu drohowyzkiego, że wiemy iż jednym ż głó- * 
'wnych powodów, dla których fundacjw drohowyzka nie * 
imoże przyjść do skutku , jest właśnie ten nieszczęsny 
jteatr niemiecki, pochłaniajacy rok rocznię . kilkanaście 
‚albo i kilkadziesiat tysiecy z dochodów, przeznaczonych 
na ntrzymanie wdów  sierót i kalek, dla tego wiadv- 
mość o oddaniu teatru niemieckiego w rece nowegt 
przedsiębiorcy nie może być dla nas obojętną. Rząd 
nie chciał oddać funduszów krajowych, a więc ifunda- 
oji drohowyzkiej Wydziałowi krajowema. | Nie. było - 
sejmu, nie było więc rady, trzeba było czekać na zwo; 
łanie sejmu, pocieszając się nadzieja, że z jego zebra- - 
niem skończy się przecież dotychczasowa fatalna $0- 
ispodarka z tą ważną fundacja Skarbkowską,* że prze- 
cież raz oddane zostaną dochody z dóbr przeznaczonych 
ma cele zakładn drohowyzkiego, i że nie będą mogły 
|być marnowane na komedje niemieckie i na utrzymy- 
„wanie niemieckich dyrektorów i aktorów dla zabawki 
nielicznej publiki niemieckiej. Otóż doczekaliśmy się 
sejmu, ale z nim doczekaliśmy się i nowych układów 
„namiestnictwa z nowym «ntreprenerem, któremu jak 
się dowiadnjemy za podjęcie się utrzymywania teatru | 
niemieckiego, ma być z fundnszu drohowyzkiego zna- 
czna bardzo roczna dawaua subwencja. Wobec oświad- 
czeń rządu, że dobro kraju ma na oku i że wszystkie 
lsłuszne żądania kraju uwzględniać pragnie, radzibyśmy 
nie wierzyć wiadomości, iż układy z p. Blumem nietyl: 
ko sg w trakcie4 ale już prawie na ukończeniu. Mając: 
jednak tę wiadomość z dobrego /źródła., zwracamy, na 
nią uwage Wydziału .krajowego ,„ któryby powinien za- 
żądać od namiestnictwa, by powstyzymało się z zawar- 
ciem ostatecznej ugody z tym p. Blumem tak długo 
przynajmniej, póki sprawa fundacji drohowyzkiej, a tem 
samem i teatru niemieckiego: nie zostanie przed sejmi 
wniesioną, i póki pod tym względem sejm stanowczych 
nie ,poweżmie uchwał. Wobec. licznych czynności ja- 


„kie ma sejm przed soba, być może, iż czas jakiś upły:.. 


nie; nim ta sprawa wrzez sejm rozstrzygnieta zostanie. 
Łatwiej jednak miesiąc inb dwa miesiące administro- 
wać jak dotąd tym teatrem, młż po zawarciu z p. Blus 
mem kontraktu być nim na długię datą związanym, albo 
zrywać go potem, 

Nie żądamy nic jak zwioki, poka ta sprawa tundacji 
drohowyzkiej i połączona z nią sprawa teatru w drodze 
legalnej przez sejm rozstrzygniętą nie zostanie, Ządanie 
to stawione teraz, wobec zebranego jnź sejmu, wobec 


rozpraw, jakie nad sprawozdaniem Wydziałn krajowego, 4 


który i z kroków swych w sprawie tej fundacji przed-. 
siębranych, zda sprawę, zapewne niebawem się rozpu-, 
czną, mamy nadzieję, że zostanie uwzględnionem i że 
namiestnietwo układy z pauem Blumem jeżeli nie zer wie 
to przynajmniej ostateczne zawarcie ich powstrzyna. 
Zawieranie nkładu z panem Blumem wygląda nam, 
przyznajemy się, jak gdyby administracja dzisiejsza 
chciała nbiedz sejm, i zrobić wszelkie zmiany po czynie 
dokonanym niemożliwemi. . 


Przykra kolizja. Jad% 'do Lwowa, zatrzymał 
się Ekse: hr. Gołuchowski w jednem z miast. obwod.; 
gdzie był wybrany posłem. Starosta olim tegoż obwo- 
du, a obecnie naczelnik powiatu w niepewności, czy za 
przykładem niektórych obywateli. ma jako urzędnik 
złożyć swe uszanowanie byłemu namiestnikowi kraju i 
ministrowi stanu, a zawsze rzeczywistemu radcy tajne-. 
mu, czy też wstrzymać się od' wszelkiego powitania 
wybranego posła krajowego, — znalazł się w niemałym. 


M aiebo didaman WOdAŁ m4 sto- | 


wstrzymać plagę, szerzącą się już teraz po Ca- 
łej Europie. Oto że nie dość uważa się na inne 
Przypadłości czyli przejścia w drugim i trzecim 
okresie słabości (Obacz fejleton z podj. dr. Ja- 
sińskiego w nr. 266 Gaz. Nar.) 
ięcej mamy nadziei, i nie chcielibyśmy, 
aby, przez dr. Jasińskiego przytoczone zdanie 
europejskiej sławy naszego prof. Dietla, mogło 
dla przestraszonych służyć za furtkę ucieczki i 
uchylenia Się od ratowania chorych: „Jeżeli bi- 
cie tętna 1 naturalna cjepłota Ciała najdalej do 
pół doby nie powraca, natenczas mało jest na- 
dziei uratowania chorego,* — Nie! chory: nie 
jest jeszeze stracony nawet. wtedy, gdy siność 
w wysokim stopniu istnieje, jężeli tętna, choć. 
słabe, jest wyraźnę; ale przeciwnie —- puls bar-. 
dzo przyspieszony, Nawet w razję nieznacznego 
posinienia i umiarkowanego zaziębienia, rokuje 
niepomyślnie (Gubler, Societé medieaje des Hopi- 
taux Paris.) W pierwszym wIĘG wypadku nie 
można i nie powinno się odstępywać chorego, 
gdyż w ratunku leży jego ocalenie, — w dru- 
gim zaś wypadku, i to nie zdoła ofiary qQeajjć. 
Jeszcze następujący stan pod całą rozwagę po- 
dajemy, t.j. że w perjodzie reakcji ogrzania, 
się, wtenczas, kiedy skostnienie ustaje (Stadium 
cholery wybitnej lub martwiezej, obacz fejleton 
Gaz. Nar. nr. 266j, chory wpada często w Spia- 
czkę, która się wydaje z początku zbawienną, 
ale prędko spostrzegamy, że zbyt długo trwa, 
tak dalece, że truduo obudzić chorego i utrzy- 
mać go przytomnym. Jeszcze skóra nie wiele 
Przybrała ciepła, a już policzki, i oczy ezęrwie- 
nieją, t. j. stan groźny ciężkiego nawału krwi 
u głowie, który trzeba jak najprędzej po: 
wstrzymać przez synapizmy silnemi odciągaja- 
ĉemi środkami: przez czarną kawę na wewnątrz, 


zimne okłady na głowę i przez podskórne wstrzy- 


 kiwania leków wzbudzających, tonieznych, chi- 


niny i t.p. 

Często i inne są przypadłości, które tak 
podstępnie się wkradają, że przez jakiś czas 
mogą. być zapoznanemi, n. p. prócz lekkiego 
rznięcia w brzuchu, trochę gorączki, osłabienia 
i potów — nie, coby wybuch zapowiadało, — w 
w kilka dni przecież wszystkie objawy epidemii 
pojawiają się, a- poty mie ustają zaraz, tylko 
później t.j. stan upadku rozstrojenia głębokiego 


' sił żywotnych. Niezapominajmy, że podczas cho- 


lexy, jak i każdej innej epidemii, bywają różne 
przypadłości, które na kąrb zarazy liezyć nie 
wypada, a które tylko zwykłego leczenia wy: 
magaja. 


Z mało różniącemi się uwagami, któreśmy 
przytoczyli, przyznajemy całą wartość środków 
proponowanych przez dr. Jasińskiego: prawda, 
że zle znoszoną bywa woda, wywołując wymio- 
ty. Rum, poncz, wino, wszystkie te trunki a la 
glace, tylko w bardzo małej ilości, niekiedy za- 
stosowane być mogą: w r. 1854, między mi po- 
wierzonemi przez rząd franeuzki chorymi w mie- 
ście Lavoute (departament aideche) zbyt nadu- 
żywano rozgrzewających środków, i to z niepo- 
wodzeniem widocznem, namaealnem. Tylko piwo 
zamrożone — a la Glace — chętnie przyjmują 
! me tak odrzucają chorzy. Tak są teraz w 
Szpitalu Beaujon leczeni choleryczni. My przyj- 
mujemy całkiem zdanie jeszcze w r. 1849 (Bul- 
letin de la ` societć medicale ` des Hopitauż) ogłoszone 
przez Legroux, który już wtenczas był wykazał 
korzyści zimnych trunków a niekorzyści ogrze- 
wania sztucznego wewnątrz. Ogrzanie powinno 
być rzecznikiem fizjologicznym, odżyciem czyn- 


nem przewodu pokarmowego; przez ogrzanie 
sztuczne zużywa się wszystkie krople surowicy 
krwi, już tak stężałej jak maż. Tylko powolne 
przyjście do ciepła, pochodzące z wnętrza, sta- 
łem i zbawiennem być może. Dla tego też za 
nacieraniem i obwijaniem grubą flanelowa kol- 
drą przemawiamy, aby zachować i wzbudzić cie- 
plik naturalny wewnętrzny. Prawda, osobiste za” 
pobieganie, profilaxia, prawie w całości znaj- 
duje się w tych kilku słowach: „unikać 
wszystkiego co organizm osłabia lub 
jżywotne ' czynności” w nieład wpra- 
|wia.* My tylko dodamy z, innymi bada- 
| czami, słusznie uważającymi przyczyny przerzu- 
tu cholery w największej cześci w odchodach 
ludzkich; że od ich szkodliwości chronić się 
| trzeba przez ulotnienie, fumigaeje , chlorku, wa- 
pna; tym środkom przypisuje Dr. Nonat, że 
powonienie samo zapowiada kiedy w pokoju 
już dość jest chloru. Drugi ważniejszy fakt 
jest następujący: Blisko “160 cholerycznych od 
6 tygodni przyszło do szpitala wojskowego Gros 
Cailloh (oddział pana Wormsa). Wszystkie od- 
chody przyjęto do naczyń szezelnie zamknię- 
tych, w których był rozczyn siarczanu żelaza. 
Wszystką bieliznę brudną, która już służyła, zło- 
żono do wody chloro-wapiennej, i dotąd, eży to 
zbieg okoliczności, czy szczęśliwy fakt, ani je- 
dnego choleryczneg nie było w drugich salach 
i nikt ze służby nie był dotknięty! | 

Trudno zaiste w wielkiem mieście wszyst- 
kie te reguły ostrożności zaprowadzić , jeżeli 


*) Dó 15. pażdz. am jednego cholerycznego W 84- 
łach swych nie miał, mimo że naokoło nicgo W całym 
szpitalu zaraza panowała. 


RAZOWY, 
złe miało ezas rozwinąć się, albo jeźli tak pręd- 
ko szerzy się, epidemia, że upadając spod brze- 
mieniem obowiązków nawet lekarze , *«wiadomi 
tych zbawiennych środków, sami nie mają dość 
czasu aby dla siebie je zachować i ulegają jak 
wszyscy, więcej jak drudzy (80 lekarzy podczas 
wojny krymskiej), mimo zimnej krwi, spokojnego 
umysłu, sprężystości ducha, poświęcenia, stałego 
przedsięwzięcia , wytrzymania „bez trwogi do 
końca. Ale jeśli weźmiemy na uwagę, że nie: 
raz przez kilka tygodni. liczba chorych, którzy 

potem rozsialiszarazę na wszystkie strony, bar- 

dzo małą była, czy niemożnaby w Początku naj 

większe te trudności pokonać:, I przeto złe 
zgnieść wsamym zarodku. Każdy dlasiebie, me: 

że to uczynić. l 


Byłoby jeszczę: wielce interesującem badać 
wpływ innych środków i r9Zporządzeń, zapobie: 
sajacych zarazie,. których wartość. i skuteczność 
już skonstatowano, ale to przektoczyłoby. ramy 
skromne , któreśmay sobie „obrali. Rozbiór tego 
przedmiotu wystosujemy, jeżeli nam czas, po: 
zwoli, w formie memorandum do, Rady miejskiej, 
gdyż te środki należą do władz działającye 
dla dobra, ogółu, i przechodzą siły pojedyńczych 
ogha < try 

Tych kilka uwag, na powadze znanych mę- 
żów nauki opartych ;; powierzamy osądzeniu i 
rozwadze publiczności, i uważamy je jako nzu- 
pełnienie fejletonu w nr- 266. Gaz. Narodowej u; 
mieszezonego, i przypuszczamy, że i one będą 
mogły przynięść. jaką korzyść, dobru ogólnemu: 

Ah, J. Chądzyński. « 
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sowny. bardzo Anogób -.„0żo „wyjechał na ten dzień do 


Lwowa. Przysua każdy, że s.odek taki bardzo zmyslny 


chociaż nie dowodzi bynajmniej cywilnej odwagi.” 

Kradzież w kościeie. W Mszanic w powiecie 

janowskim nieznani złoczyńe włamali się dnia 14, b 

w nocy la ai NT. kasę zk 
nadge wonin. 
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skarboñe kościelną z 28 złr. w. a. 
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— Nieszczęsay wypadek. W Warszawie dnia 15. 
bm. przy ulicy Marszałkowskiej naprzeciwko dworu 
kolei, wafszawsko - wiedeńskiej zawaliły się oficyny. 
Przy tem kilka osób żzostało ciężko poranionych, - inne 
zasypane, jedna zabita. Odgrzeby wanie aieszczęśliwych 
odbywa się z wielka gorliwością. Piefwszy £óod wielu 


lat wypadek tego rodzaju. Zapewniaję, że zły matęrjął || 


do budow A powodem rieszczęścia. 


== 7 - ci F - 
© izDa adwokatów w Krakowie wybraju na swem 


iedzenin d. 16. tm. na sWegv: pizewodniczącęgo ra 
166 adyokata deg. Machalskiego , na członków. wy- 

Pr U «ps U ś zu s a £ 
: drów Altha, >zlachtowskiego ` Rydzówskiego, 


amobójstwih w teatrze. W Gorycji zastrzelił 


sie M5. tm. niejaki G. U. podczajązrzedstawienia opery 
„b Nieszcześliwy — jak pisza do dziennika Tem- 
po, dawniej, porneźżnik austrjacki, potem garibaldowski, 
a * końcn kapitan'w powstaniu- polskiem, — liczył, lat 


86, był bezżenuy ; nieszczęśliwa miłość miała być po- 


wusjem tego samobójstwa. > 


i Fotografia gejmu węgierskiego. Bar. Paweł 
Sennrey i br. Jozef Eótvós wezwali — jak z Bean 
donosza, wszystkich członków parlamentu, „który w 
orie ANA ku wieków obiecuje być najwa- 
Żniejszym*, aby się dali fotografować do alpum parla- 
mentu który” ma fotograf peszteński Szreker wydać na 
rzecz funduszu literarów wegierskich. 
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— Tygodnika Naukowego nru 4L. treść. Do au- 
tora skarg + Jeremiego. -Ze zbioru wydawać się 
mających dzieł pośmiertnych Jułjusza Słow a- 
ckieg 0.— Pogląd historyczno-literacki na rozwój dra- 
matu i na eramaturgie w Polsce z powodu 400letniej 
rocznicy otwarcia teatru narodowego, skreślił Stefan 
Borzemski. — Oy prawach , wzajemności mechanicznej 
pracy, żywej siły ruchu i ciepła. — Muwa dr. Wojcie- 
cha Urbańskiego (ciąg dalszy). - Koresponden- 
cje ze Lwowa” programatąch gimnazjalnych i © ro- 
cznikach uniwersytetów; « Leszna: 3810-letnia pa- 


miątka założenia szkoły w Lesznie.— Rozmaitości. 


f LAA 


— Teatr polski. "ba wczorajszem przedstawienin 
zyskaja pani Hubertowa w Bogusławskiego „Starej 
Romantyczce* w roli Aldony oklaski rzęsiste, szcze” 
re i zasłużone, jakich dość dawno nie słyszeliśmy. Nie- 
zrównaną grą swoją, stósownym do charakteru Toli i 
czasu, w którym ta sztuka gra, kostiamem, starannością 
w najdrobniejsgym szczególe deklamacji i mimiki, aby 
uie przełamać granicy, która artystyczną « konieczność 
odgradza od komedjanckiego „błsznowania. wjidocznem 
oddaniem się roli, a nie efektowi, osobistemu, przypo- 
mniała pani Hubertowa świetne czasy naszej $puszczo- 
nej sceny. Gra reszty grajacych była dobra. 

Dana po raz pierwszy jednoaktowa operetka Offen- 
bacha Dafnia i Chloe, zrobiła nietylko zupełne fiasko, 
ale 1 najprzykrzejsze wrażenie co dor" kierunku, w któ- 
rym artystyczna dyrekcja naszej sceny postepbje. Wi- 
dać, że nie ma najmniejszego wyobrażenia o gposobie, 
w jakim sie Ogenbacha trawęstje z mitologii staroży- 
tnej głośkipowinny, je! nie. maig wypaść tak qbrzydli: 4 
wie szkaradne, jak Blumaugra trawestją Eneidy. 

Jużcić zapewne dyrekcja, na przekór nam, pospie- 
szy stę asniem Ftej, nędzaej_i tak, jag była 
wczoraj graną, z gruntu niemoralnej rainoty, ale to nie 
móżę Tay padwsócić od'potępienia jej zupełnego, Co ju- 
traw” osobiiyti tartyknie uzasadnimy. 7, giających nad- 
spodziewskie jedna: pani Baranowska Jako tako, wyszła 


obroniw reścę. *Żał "nam było patrzeć ma pana Wilkosz) 


sżewśkiego, "wrot de ltórej nie ma ani głosu, %ui 
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"Ostatnie wiadomości, 
"SH sprawie” zniesienia prawnych na- 


stępstw skazanią za zbrodnie, prze- 
stępstwa i przekroczenia polityczne, 


dnia pomoenictwa ku spełnieniu jednej z tyć 
zbrodni; 6) Zbrodnie, w obwieszczeniu o stanie 
oblężenią z,d, 17. lutego 1864 w fet I. 6% pód 
4, a, 4 yłusz one ; tuc zież tamże pod 7 
a, b, œ d, & wyłuszczone przekroczenia. © ile 
Czyn wynikł z powodów politycznych. Nakoniec 
1) zbrodnie przeciw zbrojnej, silepaństwa przez 
niepozwolone werbowanie,„ jeśli ponet ną jest 
Przez osoby cywilne a miała m celu osoby, 
0 etatu c. k. armii nienależące. 


Dalej spiewa reskrypt: „Względem, daro- 
walia prawnych skutków skazań za który z wy- 
szezególnionych jjowyżej postępków karygodnych, 
tudzież uwolnień z niedostateczności dowodów 
albo uchwały zaniechania Śledztwa — raczył 
Najj. Pan mnie (namiestnika) upoważnić, tym 
osobom — które Akt przechowyw 
Nie i ekspe ran i 
Powstańczy =albo jako ochotnicy 
bowstańczy, do śledztwa pociągnięte a 
niewinnymi mibuznane zostały darować w 
moim zakresie urzędowynę na ich prośbę, pra- 
wne skutki zarządzonege przeciw nim postę- 
powania karnegó; wszelkie zaś inne 
8 prasj kg ehabilita cja, na; podanie os$b 
interęsowanyck, pozostawić decyzji Naj. Pana." 

Podania o rehabilitację podawane być mają 
we Lwowie na ręce e. k. dyrekcji policji, na 
prowineji zaś urzędów powiatowych. 


Wybrana z vady miejskiej deputacja dla pa: 


W 


WYBIE i | 


WA Wa 
ię ochotników. 


dziękowania cesarzowi za daną amnestję, skła: 
dała się z burmistrza p. Króbla i panów Chi" 
łińskiego, Towarnickiego, ks. Szeligowskiego, 


skiego, 


| szewskiego. Dzisiaj o 12. przyjmował ją namie- 


ga. Dab 0 przyjnowai i Patra- 


stnik i przyjął podziękowanie, które przewodni- 
czący deputacji burmistrz w DE swej 
wygłosił. Namiestnik oświadezył, iż natychmiast 
to podziękowanie przeszle cesarzowi, a ną prze; 
mowę dr. Madejskiego dodał, iż co tylko w je 
go moey będzie, 'to uczyni dla zniesienia skut- 
ków*prawnych Æ skazanych za popieranie po- 
, wstanią; 


W sejmach wiedeńskim, linckim, graekim, 


siono o utworzenie komisji, któraby poczyniła 
wnioski v.oddziaływaniu manifestn cesarskiego 
z dnia 20. września na byt kraju. W Lincu nad 
tym wnioskiem wszczęła się żywa rozprawa, w, 
reszcie wymienionych sejmów wniosek bez roz 
praw prawie przyjęto i utworzono odnośne ko- 
misje. W Pradze, Bernie, Lwowie, Czerniowcach 
i Lublanie wniesiono projekta dziękczynnych 
adresów za manifest. W jednym tylko Lwowie 
już na tem samem posiedzenią ułożono i przy 
jęto adres. Największe więc kraje koronne o- 
świadczają się za manifestem i to kraje z sło- 
wiańską ludnością, wszystgię inne niemieckie są 
przeciw manifestowi 
PG zb | 

pod napisem „Kwestja pvisko-ruska* zamie- 
ścił główny organ eentralistów wiedeńskich, 
Presse, w „numerze swoim ostatnim ' artykuł, w 
którym przechodząc historycznie stosunki Pola- 
ków do Rusinów aż do najnowszych czasów, 
uderza mocnu przeciw duchowieństwu ruskiemu, 
przeciw panslawistycznym zamiarom , Rusinów, 
przeciw ich „obrzydliwemu” popieraniu absolu- 
tyzmu, a mianowicie przeciw [dążności ich po- 
działu Galicji. Presse powiada, że jest mocno nie- 
kontenta z obecnego zachowania sie Połaków, 
ale wobec tendencyj Rusinów galicyjskich po- 
da zawsze, Polakom rękę. - metą na h 


N. fr, Presse „zdumiona“ doniesieniem, że 
sejm galicyjski "przyjął „prawie jednogłośnie“ 
adres dziekczynny za wydanie manifestu wrześnio- 
wego, pisze- „Wyznajemy, że aby zroznmieć 
ten wypadek. musimy wyczekiwać sprawozda- 
nia o tem “posiedzeniu; na razie możemy się 
wobec tego „prawie jednogłośnie* tylko zapy- 
tać: A gdzie byli Rusini?* | z 


> 


miał redaktor dziennika Naplo, baron Kemenyi, 


szłego sejmu polegają nietyjko na uporządko- 
waniu materjalnych stosunków i na uwzględnie- 
niu przemysłu i handlu, ale [potrzeba wypełnić 
jeszcze dwie spuścizny po poprzednich sejmach: 
kwestję narodowości i uzupełnienie wolności re- 
ligijnej przez uporządkowanie prawnego stosun- 
ku żydów. A oprócz tego należy rozwiąząć py- 
tanie prawno-państwowe. Musimy oto, na pod- 
stawie sankcji pragmatycznej uporządkować 
wspólnie sprawy, dać wprawdzie to, co dla bez: 


razem przestrzegać zasadniczych praw kraju.. 


Węgierski dziennik Naplo» rozbierając w 
najńowszym numerze zewnętrzną politykę mini- 
sterstwa, mówi, że wewnetrzna polityka zmusza 
ministerstwo do źWiążania się z Zachodem, jako 
też R większych ustępstw dla Włoch. Rozpo- 
częgje- takiej polityki polegałoby na zawarciu 
austejaęko-włoskiego układu handlowego 1 w u 
dzieleniu" Wenecji praw konstytucyjnych : 


wych wiedeńskich z pewnością amnestji dla Wę 
ich która ma być udzieloną bezpośrednio przed 
otwarciem węgierskiego sejmu 


Z Kielu donoszą dnia 23. [. m. 0 pogło- 
skich, mówiących, że jenerał Manteuffel zażą- 
dał u namiestnika: Holsztynu nowych środków 
ostrożności przeciw Azieńnikdtętyn jednak na- 
daremnie. Deputacji mieszkańców zi Wiister ©- 


Nie będę ja ni- 


i na pewne. Ż 
między Prus 
zee że. 
4 d1 pdb. as nazywa. 
nie, jakoby Wirtembergja, co do uznania Włoch 
Już poczyniła. siej 
wemi. s ` BE. | p. ię 
; Pp ` Fi l 5 

-W wiedeńskich kołach dyplomatyczny ch, 

pisze Presse twierdzą, że Francja, Anglia i Mo- 


dania Danii północnego Szłezwiku. Wniosek od- 
nośny "ma być tem umotywowany, że król Kry- 
stjan, jak koromni syndycy berlińsey rozstrzygli, 
Sest uprawnionym posiadaczem księztw, że więc 
ostentacyjny cel wojny upadł, i że zatem było 
by słusznem; aby Danię przez oddanie półno- 
cnego Szlezwiku przynajmniej w części. wyna- 
grodzić. Zdaje się, że Prusy „pozwalają gyywie- 
rać na siebie nacisk, Jeżeli rzeczy rzegaygiicie 
tak stoją, natenczas intrygował, Bismark w Pa- 
ryżu i. w Biarritz nietylko przeciw Austcji i 
Niemcom, ale także przeciw królowi Wilhelmo- 
wi. A ten jak wiadomo nie chce nie wiedzieć o 
podziałe Szlezwiku zalmknowb na. 

Z Berlina donoszą pod'd. 23. bm.,*że baron 


P 
LLU 


ski nadesłał tu oświadczenie, że 


uzna królestwo Włoskie. 


3) 4 i 


Jana Schumana, Augusta Schumana, Adamskieg 
go, dr. Gębarzewskiego, dr. Tytusa Lewakow= 


salęhnygskim, kłagenfurekim i'bregenekim wnie-' 


Po wyborze swvim w Peszcie dnia 23. bm. 


przemowę, i rzekł między ka Zadania przy ' 


pieczeństwa monarchii jest potrzebnem, “ale za” 


Podług Prese wyezekują w kołach rządo” 


api a 
o pasza turecki.” | 


zopjąnowienia, niępraydzi 


skwa zamyślają uczynić wspólny krok u współ: 
posiadaczy Szlezwiku i Holsztynu względem 'ud- 


Werther został z Wiednia powołany. Rząd wło- 

nowa taryfa | 
cłowa będzie megła być zastosowaną do Niemiec 
dopiero wtedy, jeżeli większość rządów cłowych 


Z Paryża dochodzą dnia 23. t. m. różne 
„wiadomości. . La „France „Z 8 „f, m, przemawia. 


"TE 


E= 
.. . 


za pożyczką austrjaeką pukujową. Między Au- 
strją 1 Włochami nie "ma "się -covobawiać -wy—|-gekcje”t natychmiast<ten=wydział -wabza. 


. a, .. p AEs 


OSY wojennych.” py a Ma: giełdzie pa: 
zyzkiej dnia 3: m, twierdza, że -porozumiano 
się Z KAŻE g rozbrojenia się. ady nad 
zawarciem ‘umowy handlowej będzie prowadził 
w Paryżu jeneraluy konzul Schwarz. Ratyfikacja 
umowy nastąpi później w Wiedniu. Hiszpański 
poseł udał się do Compiegne. Hiszpańskie pa- 
piery spadają w Londynie i Paryżu, wszelki 
ruch wstrzymany w Hiszpanii. Poseł Stanów 
Zjednoczonych wyraził się, w Madrycie bardzo 
groźnie. Należy się spodziewać uznania Włoch 
przez Hanowerję i Hesję, jako też przez inne 
pomniejsze państwa. Baron Wolfenhagen przy- 
bywa z Danii w politycznej misji do, Francji. 
ER ATETA sza A ki 


Moskwa, jakeśmy to niedawno wspominali, 
robi postępy na zewnątrz. Car wcielił do caratu 
ukazem z dnia 12. t. m. miasto Teszkend, które 
dotąd należało do Chanafu Kokandzkiego, i jak 
wiadomo, przed kilku miesiącami zostało zdo- 
byte przez wojska moskiewskie. Miasto to bę- 
dzie na przyszłość stanowić stolicę okręgu wo- 
jenuego gubernii orenburgskiej. **Teszkend, sto- 
lica pierwszego rzędu, została na nowo wzmo- 
enioną i uzbrojoną; zakładają tan róypież arse- 
nał wojskowy, tak więc stanie się to miasto 
bezpieczną podstawą dla dalszych operacyj mo- 
skiewskich. ` "NU Pw "Ag mm 


——— 


Drugie posiedzenie sejmu lwowskiego. 


Posiedzenie dzisiejsze rozpoczęło 
się o godzinie 1l. Po odczytaniu protokołu za- 
żądał pan Smarzewski aby odczytano jeszcze 
raz wniosek Grocholskiego. Sekretarz odczytał 
go. Wniosek ten żądał tylko, aby specjalną dy- 
skusję usunąć, a głosować nad. całością adresu. 
Tymczasem i marszałek i sejm zrozumiał ten 
wniosek, iż, usunięto pszelką, nawet ogólną dy- 
śskusję nat adreseni “Wina była” w niejastem 
sformułowaniu wniosku i przeciwstawieniu usu- 
nięcia debat specjalnych głosowaniu nad cało- 
ścią. Zresztą pan Grocholski uczynił ten wnio- 


nie. wytoczono. ogólnych rozpraw. * 


Po tem intermezzo przyjęto protokół, a ku- 
misarz rządowy, pan Possinger, przedkłada wnio- 
sek o nędzy w kraju i środkach jej zapobieże- 
nia. Najpierw daje zarys potrzeb niektórych o- 
kolie. ainin „miasteczko wakKołomyjskienm 
(2.000 ludności), zażądało 10.000 złr. pożyczki, 
aby wyżywić luduość i obsiać na wiosnę. Spra- 
wozdania urzędowe wykazują np. że w Przemy- 
skiem potrzeba będzie 800.000 mierzyc zboża, 


trzębie krajn “ 

W pierwszej. chwili, skoro uylko klęska sia- 
ła się jawną, polecił rząd zasystować egzekucje 
ściągania podatków w okolicach nieurodzajem 
dotkniętych, a to nietylko od właścicieli grun- 
tów, rustykalnych, ale i dominikalnych. Zaśysto 
wanie, ie nastąpiło na czas do przyszłej wiosny, 


porządzouo je najprzód polęceniem namiestni- 
ctwa z d. 10. października, a teraz ponownie 
d. 16. listopada. Zarazem udało się namiestni- 
ctwo do ministerstwa z propozycją zaliczki dla 
kraju, % którejby można dawać potrzebującym 
zwrotne pożyczki. } Ministerstwo stanu wszakże 
dekretem Z d. 5. wsześnia-gświadczyło, że te: 
rażniejsze stosunki, skarbu państwa nie pozwala- 
Ją na taki wydatek, i «należy przeto dołożyć 
wszełkich *starań, aby bez kąniecznej potrz y 
nie přzeciążać skarby, E A Ai ah 205 

“Z pewnością wnosić można, że fundusze 
państwa nie wystarczą na zgradzenie potrzebie 
ogólnej, a innych funduszów na razie nie ma. 
Ministerjam wyznaczyło dotąd w tym roku ze 
skarbu 80.000 zły. na dawanie = pożyczki iza- 
pomóg:- Z tych pieniędzy wydano już w formie 
zaliczek zwrotnych 74.000, a W formie zapomóg 
hęzzwrotnych 5.000 złr. Nadto z funduszu kra- 
Jowego' wyznaczono w, tym telu 16.000 złr.,' z 


tylko 1.500; złr. 


załek ki a, że wniosek ten bę 
ydrukawany i rozdany: posłom, a gdy po 
południu sekcje sie ukonstytuują, będzie przy- 
dzielony komisji. i d 


S Dalej przedkłada Komisarz m E, krój: 
kim iwywudzie historycznym zianych ńsiłowań 
okolo zmiany statntów galicyjskiego Towarzy- 
w4 kredytowego, wniosek,+ który już na ka- 
neji r. 1863 zgjroował Izbę, lecz wówczas nie 
został uchwalony. Projekt ten składa się z 3 
CZESCI. 
1. © zmianie statutów, ` 
2. O wyborze delegatów, 4 4 „- 
8. Poprawki i uwagi rządu. w tej sprawie, 
Irzęcim z porządku wnioskiem, przedłożo- 
uym dzis, jest: aby sejm umocował Wydział do 
ponownego traktowania z namiestnictwemwzglę- 


dem ode i n ; ny | "w a 
kasa, "A pod własny zarząd funduszów 


, n ; A L . 
Reszta wniosków rządowych będzie złożoną 
do laski marszałkowskiej na przyszłych po- 
siedzeniąch. i i yw 4 NTT ej. 


Hi 


44 © > f 


iawo EG 


s qe. i 


sek nie w swoim czasie, bo wtedy, gdy jeszcze | 
I „KT © 


w Kołomyjskiem 700.000, w Stanisławowskiem , 
400.000 i t. d. Rząd przekonał się o nagłej po- 


i w/razie potrzeby potrwa i dłużej jeszcze. Roz- 


których teraz pozostaje do dyspozycji _jeszege 
M1 YDZĄ.sŁA m Ta ti 


| działu 


DO E O 0 ciag 
tego wniosku, żąda, aby jeszcze dziś zebrały się 
ły. — > 
1 Poseł 


i Fozsqzicki popiera Skrzyt. 
skiego. : 


ki 
eT I lńawawi 21a) 
, Grochoiski powtarza swoj wniosek 1 do- 
daje że ion tak, samo rozumiał, aby natychmiast 
przystąpiono do |wybotu. 2 rw” 

Hubieki czyni wniosek, aby nie z 10 lecz 
z 15 członków składał jsię wydział zapomogi, bo 
klęska obejmuje. wielką przestrzeń kraju. Rząd 
ma przedłożyć daty, potrzeba ezłonkow z roz- 
maitych bkolie sło spiawdzenia tych dat, które 
układano po biutowemm. Liczny wprawdzie wy 
dział utrudnia dyskusję, lecz wybierze znowu 
komisję ściślejszą, która właściwe wnioski wy- 
pracowuje. mA a OR 

Rutowski popiera także, aby wydział ņ 
15 ęzłonków się: składał, Z każdej okolicy po- 
winien być w wydziale, ktoby znał potrzebę do- 
kładnie. Na raportach urzędowych zupełnie po- 
legać nie można, j | 

Bocheński: Pożałowania godną jest rze- 
czą, że rządw táj sprawie uczynił wniosek, któ 
ry własciwie nić jest wnioskiem, lecz tylko we- 
zwaniem do sejmu aby się tą sprawą zajął. Od 
roku zajmował się rząd tą sprawą, i dotąd nie 
miał czasu wypracować wniosku szczegółowego, 
chociaż miał lub mógł mieć wszystkie data ņ d 
ręką  Wyrzut potrzeba zrobić rządowi, iż wspra- 
wie, którą sam uznał za bardzo naglącą, nic je- 
dnak gotowego nie przedłożył sejmowi. Jeżeli 
dopiero data zbierać przyjdzie, sprawdzać je, to 
wielka nastąpi zwłoka. 341. < 
Possinger kom. rządowy. Mylne 
jest, że rząd tę sprawę od roku traktuje. Spra- 
wa ta pojawiła się dopiero wiczasie żniw, w je- 
sieni. Jeżelim wspomniał *o dawniejszych kro- 
kach rządu w marcu i kwietniu, te tyczyły się 
niedostatku z' przeszłego roku, uczyniłem zaś to 
dla wykazania, iż rząd nie ma żadnych fundu- 
szów dla zapobieżenia nędzy, Rząd do tego tak 
ogółowy wniosek stawił, aby nie ciągnąć sej 
mowi» granie, i zostawić mu szupełuą swebodę' 
Dlatego nie wchodził w szczegóły. * Ean 

,.P.Skrzyński jest przeciw poprawce Hu- 
biekiego, żądającej 15 członków, bo jeżli cho- 
dzi o -sprawdzenie materjału rządowego, to te- 
g0 nie dokazałaby i komisja z 50 członków. 

P, Grocholski mówi także przeciw po- 
prawce, bo wydziały mają prawo. powoływać i 
wzywać do siebie innych członków, niejako na 
świadków. My. wszyscy jesteśmy świadkami 
niedoli. ża k i 
„ P. Habicki obstaje pomimo to pray swo- 
jem, dowodząc że na 'ekspertyzów spuszcząć się 
nie można, a obecność ciągła członków w wy- 
dziale przyczyni się do dokładnego sprawdzenia 
dokumentów, które nie koniecznie zasługują na 
wiarę, a do sptawdzenia takiego potrzeba ludzi 
ze wszystkich okolic. © = = 1 i 

TP: Zyblikiewie z oświadcza, iż umyślił 
ua przyszłem posiedzęniu wnieść, aby: każdy z 
członków Izby mógł być obecnym w charakte- 
rze widza „i słuchaczą na obradach” wydziało- 
wych. (orzaś do wniosku Grocholskiego, to go 
popiera, bo przy mniejszej liczbie członków ła- 
twiejsza dyskusja. 4 L , 
"= Po zamknięciu tej formalnej dyskusji wnio- 
sek "Groeholskieęgo o komisję” z" 10ciu członków 
został jednogłośnie prawie przyjęty, podobnież 
i wniosek JAŚ AJ RE s 
siedzeniu sekcje się ukonstytuowały, i wybrały 
do rzeczonej komisji po dwóch“ członków zska- 
żdej - nie czekając ua wydrukowanie wniosku 
rządowego. i gi 

Drugi wniosek Grocholskiego, aby wybrać 

kadniżję Sciu do obrad nad wnioskiem o "M 
statutów tow. wego. wzniecił krótką dy- 
skusję odc zp SŁ E 
skim i Hubickim: Pierwszy uważał liczbę człon- 
ków dła przedmiotu tak ważnego za małą, i ża- 
dał, aby prócz ciu ze,sekcji wybrać jeszcze 3 
członków z. całego * grona: sejmowego. a Temu 
sprzeciwił się p. SŚmarzewski wykazując, że pro- 
jekt odnośny nie nastręcza żadnych trudności, 
gdyż na” przeszłej już kadencji całkowicie go 
opracowano, więc '5cit 'wystartzy: Pan Hubicki 
dodał, że komisja może nadto wzywać „do, po- 
mocy ludzi z Towarzystwa krędytowego. osd} 

Izba uchyliła wniosek p." Żyblikiewicza a 
przyjęła propozycję p.- Grocholskiego, poczem 
przystąpiono, do porządkę dzienńego i p, Kraiń- 
ski rozpoczął z trybuny czytać, obszerne. spra- 

wozdanie z: czynności Wydziału krajowego. Ar- 
ykułami w Gaz. Nar. o tym przedmiocie druko- 
wanemi A dosta ARA czncćć zawiado- 
mioną je ostatecznie " tych ez: ` ch Wy- 
i ł rajowego. 4 tar gpu py 
Po odczytaniu tego kilkudziesiątarkuszowe- 
go dokumentu ks, marszałek zamknął posiedze- 
Bd uwągi, "że jest-nagła -patrzeba s jaknaj- 
predszego ukonstytuowania sekey). Na uwage 
Jednego 4 posłów, że w 4. sekcji nie ma żadne- 
go reprezentanta Wydziału krajowego, przy- 
dzielony został tejże sekcji pan  Krzeczunowicz. 
Pan Wodzicki jako jeden z rewidentów z 
graficznyen -wEżwak łozłonków” Tzby; i aby, > jeżli 
ka mie ju miozBże nddana -W- apra- 
wozdaniach, czytali je i _poprawiali i we 
dwie godzin GL wedi Pan, heński 
zwróci uwagę, że czytania to powinno się Qd- 


bywać p mśsgo posedząnia ispiqsam9sa- 
rasować jes Arci sika jednak 
przy wezwaniu p. Wodzickiegę, który Je uczy- 


ni} w porozumieniu v z biórem stenograficznem. 
W końcu wskazał ks. marszałek pokoje do o- 
brad sekcyjnych f zatpkpął posiedzenie o '/,2 
z południa. w 
Przyszłe posiedzenie w: poniedziałek go- 
dzina 11 z rana. Porządek dzienny : .]) Obrady 
nad regulaminem y 2) Sprawozdanie wyborów- 


sbar Do dzisiejszego humeru: „dołą- 


cza się pierwszy arkusz stenogra- 
ficznych „Sprawozdań sejmowych. 
HSPN AT 


uga 


GAZETA NARODOWA z dnia 25. lisiopada, 1865. 


`l | Psie [Ządają 


Kurs Iwowski, |w. a.| w. a. 


z dnia 24. listopada. zł. jet fzli ct. 
Dnkat holenderski "509ł 515 
Dukat cesarski . « > 512] 5)18 
Moskiewski półimperjał 8 81] 8/94 
Moskiewski rubel srebrny , tief 1/69 
Moskiewski rubel papierowy] 1/40] 1/42 
Pruski tałar kur. . . « 160] 1/62 
Galic. listy mast. w. a.] © | 67135] 67167 
Galic, listy zast, m. kaf „ŻĘ 70 384 70/95 
Galicyj. oblig. indem. „$% s | 68 95]. 6942 
Pożyczka narodowa ` .|* =] 68 Os] 68175 
Akcje kolei żel. gal. .)  ;2[186,50]188|75 


Telegrafowany kara wiedeński, JW. A 
iig Aoig dk. Jstąpada, Z $ 
Ublig. Wagu paŭsi 5%/;za 200 gii m K.f OTB 
Pożyczka nar. 1854 50, za 100 glu m. k.] 68/60 
Losy z r. 1860 „64 + + |] 85/70 
Akcje banu nar. za 1000 gl. . „| 0798/00 
- „> "Powarzyst. kred. na 200 gl. .]161|20 
Londyn 10 śnt. szterłingów . 1107/50 
Lukaty cesarskie sztuke . - . . 5/16 
Srebro za 100 gle W. a. . .. „.. .[107/50 


Płacą |Ządają 


Wiedeń 23. listopada. - kał. o. zt: uc. 
6%, Metaliki na wal. austr. „| 6035] 60,45 
Pużyczki narod. ';-4 „| 68/00] 68/10 
Metaliki na m. k. „ „| 65/15] 65/25 

a Obl, ind. niż. austr. . 83|00] 83|50 
a t7» n Węgierskie . .| 68/00] 09125 
» n » chor. i bank .| 72/00} 72/60 
16m w „galicyjskie . 68/50] 69|25 
7 -» on  bnkowińskie, .| 67/25] 67|75 
po» „»  Siedmiogr. . 64]50| 65/25 


Auie bamo wi przemyslu. - 
Banku narod. austr. y. «|975,00]776j0u 
anglo-austr. ° ) 


Zakladu Kredytowego . . .|160,00F160 |10 
Kolei półn. Frapo suda .. [484 60]164|70 
3 galicyjskiej. . „ .  .|187,60]187/75 
czgrniqwyiec, z wpł. 50%, . ]1.69.00] 7009 
Peżyczki etery jne, i 4 
Losy pożyczki z r, « LO 50 
M M „ 1854 ._ „| 80ju0]. 80/50 
> 4 1960 . -$ 85115] 85/20 
5 A „ 1864 7] 77185 17145 
C |, aajnow, z ri Iaith a735i 2746 
„ kredytowe x m,» <«|116/54[117)50 
„ kg. Ksterhazego „ „, «| 62/00] 66100 
e kB, Salm. « + « . «| 25 26100 
„ hr. Palfy. : 1] 21/50] 22/00 
„ Rim Klar z anf 21/50] 22/00 
„ ha, $. Geadis e «~et 21/50} 22,00 
» masta Budy . . . «| 21/00] 21/50 
„ ks. Windischgrätz . „| 16/00] 17/00 
„ hr. Waldstefn . - „| 16/00] 17/00 
„ Hr Keglevich „ oc. 12/004 42;50 
z Rudąlfk , « a 1125] 11|75 
Kursa zagranicāt c. | 
(3-miesigcane). 
Augsb. 100 wir. ur. « « + sf 90]40] 90/50 
Frankf. n. M. 100 . . . .f 90]50[ 90/60 
Hamb. 100 mark.. . . . „| 80|60] 80/70 
Londyn 160 fat. . „ . . „Kiór|soj107|s0 
Paryż 100 frimk.. . . „ «| 48]00] 43|10 
warszawa zu. listopada .j| 
Półlmperjały. , s blif 00 00 juo 
Listy wastawuc 1EL ok. > 4 t2 12|49 
- „ © kipom ` „ | 0000} 00|24 
Akcje kol. żel. war.-wied. „ 771754 78,00 
"PREM waz.-bydg. F 70125] 70/70 
| Paryż 23. listoppda | dł | 
itenta 30 4% Pom F „| 65/72] 00109. 


W ror T E r Ds 1 % 


tak w interesach handlowo-przemysło- 
wych, jak i korespondencyjnych. spo- 
wodowane przez rozszerzenie sieci ko- 
lejowej w naszym kraju, wywołały nżyte- 
ezmość i potrzebę 
s z H . 
utworzenia transiatury wo Lwowie. 
Tym eeleis podpisany» obeznany. z, ję- 
zykami nowoczegnemi, uzyskawszy nale- 
żyłą koncesję jako iiómncz jęgykn (ran 
cugkiego. anciefskiego, włoskiego i mo- 
skie wskiego, otworzy! (ransłaturę pod 
L28 m. przy placu KapHujuym. L po- 
leca gzanowaej publiczności woje u- 
sługi „ 1258 1-1 


Michał Blachowski. 


Dwie bony francqtkie, 
araz guwernautki$8 do poztręczenia. aeg prem 
różne realności ior wyw.e. 
dowezem'St. Janiszewskiego pod 1.452, 
Najlepszych swora psów gończych 
jest do nabyeik. r 
EEE a 


pEr arozliemne stosunki zzagranisę 


Apteka A, BERLINERA. 


dawniej Laneregy we Lwowie. ma na 
składzie 


Balsam na odmrożenie 


Dra „Pivera w Paryżu, 
który wszelkie Stopnie ańmrożenis, oraz 
i wszelkie rany, badź z odmrożenia, bądź: 
z czegokolwiek powstałe, w najkrótszym 
1231 _ czasie zupełnie wylecza, 2—12 


ZAKŁAD 
kuracji woda 


% przybudowaneuni pókojami, wygodami po- 
trzebnemi i z własnym domowym wiktem „ 
połączony z gimnastyką, jest w Kisielce 
(we Lwowie obok rogatki żółkiewskiej), 
dla przybywających chorych zima i latem 
otwarty. 

Do kuracji zimowej, która jest skute- 
czniejsza mił w lecie. są opałone tszienki 
przyrządzone. 


== W tym zakładzie leczą sie naste- 


pace choroby: reumatyzmy, artritis 
Syphilis katary piucowe żałąkowe | 
smi, wszystkie slabąńci  nerwo- 


weit p, 1198 $—0 


Franciszek Medvej 


dyrcktor zakładu. 


W księgarni KAROLA WILDA we Lwowie prenumerować można 


SPRAWOZDANIA 


z posiedzeń sejinu galicyjskiego. 
Wydamie urzędowe podług steuogramów. 


przedpłata miejscowa na 50 arkuszy wynosi 3 złr. w. a. Kto życzy 
sobie takowe odbierać pocztą na prowineji, zechce złożyć w księgarni Karola 
Wilda we Lwowie lub Samborze, lub nadesłać franko 4 złr. w. a., a otrzy- 
mywać będzie wychodzące sprawozdania natychmiast pocztą, franko tak długo, 
na jak długo złożona kwota wystarczy. 1261 1—3 


| . oh Gd i j 
IGNACY BOCHNAK 
uaudel korzenny we Lwowie pod l. 161 w rynku sprzedaje : 
Ryby żywo przez adwent i cały post t, je szczupaki, karpie, liny, łosie i morski 
MS a raki (Hummeru). EF 
Kawa Ceylon bardzo dobra tuni. 74 cent. 
Hszkaty „statniczo, zbioru Pekko, -Congo Suchong funt po cenie 1.20, 2, 8, 4, 6 złr. 
Owoce nicejskie 2 zir. 
te same gatunki włóskie 1 złr, 40 ct. 
uwuce porudniowe bez ceny (w jednej kolumnie) po cenie najmierniejszej. 
t 9 Wina zagraniczne i krajowe. 
Rumy. likiery, francnzkie i krajowe. 
Porter butelkowy. Piwo angielskie Ale. 
$ Zywiecki marcowy Bock. 
Wódka gdańska butelka 95 centów w. a. 


Owoce finacuzkie. Kandyzowane i matowane z najlepszej fabryki p. B, Musso w Nicey. 


1266 1—vU 


Morele z pestkami funt 1 zir, 90 ct. | Ryngloty zielone . , funt 1 złr, 90 ct. 
t bez pestek è P CU dtto lmperiales żółte . „ I „ 90, 
Angetique zielony (dzięgiel) „, 1 „ 70 Gruszki białe PODASZ LENE 
Ą 2 -4740— Pomarańcze Chinoises. „ 40 , 

29 wy AU 5, całę próżne, W 40 „ 

u zaa 40 r krajowe « 5 s, 2 a =, 

lasek! A całe pelne „ «1,2 » 

Melony całe' gt) 917, 90 F w ćwiartkach pełne „ 2 , ~ 
~ 4 w &wiartkach 1 90 , wa DIONE „aga © ZET 
-Mposplik japoński. « «. « +» 2 „— a gorżkiew ćwiackach, 1'. 90, 
Orzechy © aos « d + 11 Poza Mandaryny (gruszki) pełne „ 1 „ 90, 
Yedryt (cykata) cała żółta „ 4 , z Melloroses pełne a s. „ 1 „.90, 
etto cała zielona Sa Bergamotki całe . . A EO 
detto w ćwiartkach „, 1 „ 90 „ detto w ćwiartkach po 00, 
Rajskie jabłka całe . o ale Trh Trzešnie I. gatunek '. . A 320 4 
detto w ćwiartkach 4 2 5 - 5 li. 5 , Aba gi Dlię 

PISWY) |< tab ro row" "a Z >" 2 Krystalizowane owoce Borto- 
Owoce sortowane „ . « a 2 «e wane . . Metabo R p 
OWOCE: POŁUDNIO E; 


Rodzynki sułtańskie, Rodzynki duże Eleme 40 cnt. i rodzynki małe czarue, Winogrona z 
Malagi, Winogrona Vóslauerskie świeże (w jesieni), Migdały przednie, Migadały gorżkie, 
Migdały siodkie w łupach, Migdały Awola, Daktyle aleksaudryjskie. wybierane, Daktyle 
Marokko na gałązkach, Figi sułtańskie przednie, Figi syrmieńskie na gałązkach, Figi dal- 
matyńskie, Figi prasowane w pudełkach. Sliwki z wyspy Katarzyny, Śliwki tak zwane 
królewskie w pudcłku, Sliwki fiancuzkie (Prunellen), Graszki franeuzkie w pudełkach, 
Brzoskwinie w pudełkach, Wisznie w pudełkach, Śliwki wegierskie, Orzechy długie istry- 
ańskie, Orzechy okragłe tureckie, „(Orzechy amerykańskie, Jabłka tyrołskie, Pistacia, A- 
nmiasowy: owoc piękny ! świeży, Ananasowy owoc w blaszannych puszkach, Owoce wło 
skie sortowane, Cykata. Kalmus, Bombony francuzkie w pudełkach, Bomhony szczęścia 
z numerami, Bombony z napisem i owocowym smakiem, Bombony z likierowym smakiem, 


Angielsk.e cukierki (Rocks- Drops), Miętowe cukierki (w gielatynie). 


"WWE ZK ZŁA RE M TW NACWTW HE. 


złr. 45 ent. | Bordeaux St. Julien 1 złr. 
50 50 ent. i. . 


Pedro de Ime ez 


1259 2-8 li 


53 

Volnay | «. « +: * + 1 2 n Taa 
Haut Saugornes -« + + « « 2 „ — s Chateau Lafitte 2 złr. i . , 2 3 p 
Malaga Sect, polzłr.30e,i 2 „ 35 „ | Mnseat Lunel 2złr.i . . 3 „p — , 
Fortwein białe « » s « +: 2 „ 76 a | Dry Madeira Zzłrri. . . 38 , — p 
dr ye lezerwone imi © sScberryfz zły. IM Re p RMJ 711 A 
Moulis a went . . HB 416045775 Malaga 1 złr. 80 ena i > 1 3, — n 
Uhambertin . . 1a SACRED Pisporter Mosel + + - . a „, 5 yp 
Pijarte. te e s « « +» +. 3 „ 45 „, | Johannisberger Claus. . . 3 , 50 n 
Uap Oouśtuntia CRRA 80. PE. dz | o r 
Lacrima Christi . . « « „ dó n Riidegneiimer « © a s » o =="; 
Bancańo) » . « , +: « 1 m 75 ,. | Ridesheimer Hinterhinser . 3 „ — m 
Bordeaux St. Estephe 1 złr. , Przy zaąkupieņiu 25 bntelek wina zagra- 

50patoi . © © « © 1, dd b, nicznego odstępuje pięć procent taniej. 

i h Ni Wod 
Rurki przeciw astmie aptekarza EAU DES GORDILIERE Hf A: 


Levasseur 


leczą rychło i niezawodnie najuporczy wsze 
astmy. — Dostać można w Paryżu u wyna- 
łazey ualulicy de la Monnaie 19, we Liwo- 
wie w aptece Zyg. Rukern dawniej To- 
1183 4—24 


mabka. Cena £ zir. w. a. 


HERBATY 


Zbiór ostatni 1 fnt. od T alr. do 8 ale. 


wa Ww yN 


MNajiwiožsabj I fot. po 60, 70, “O ont., najlepsza ste- 
ioi lena 1 fat. 60 ont. 


i Opo S 0j 
(Skład z. Bremy.) 


80 ont. do 2 zìr.. miara od %0 ent 
cent., wiadro od 24 złr, do 130 zir. 


Chinois zielone . . > 

ny Diale «..% «asg 
he złociste + « « » a 
Figi zielońe E 8-72 T 


Tiasska 0 
3 astr. 


| f RY ; e 

Gdańskie rosolisy 
a orygiualna po 90 ot. 11 złr. 68 ent. 
polwsa 1805 8—0 
| 


Fuljusz Adar 


pa Lwowio w rynku Pod I, SŁ 


Filii c, k. 


dylierów podług recepty chińskiej. Środek 
niezawodny, uśmierzający w jednej chwili 
najgwałtowniejszy bólizgbów; uprzedza pró- 
chnienie kości i wstrzymuje dalsze próchnie- 
nie zebów, które psuć się już zaczęły. Cena 
buteleczki 3 i 5 franków. Dostać można w 
Paryżu przy ulicy Riyoli Nr. 43, we Lwowie 
w aptece Zyw. Rukera, dawniej Tomanka. 

Cena flaszeczki 1 złr. 80 cent., za opa- 
kowanie 20 ent. 1186 5—30 


ZABAWKI 


36 utworach pomiędzy Mismi oznzała 
gra dzwonków, bękanków i drwoo- 


4 do 
dzisła z 


ków z grą fletu, o głosach niebiańskich a man- 
dolinami tudzież, 


tabakierki grające 


o 2—12 otworach: necesorki, pudołka na cyga- 
ra. albumy na fotografie, przybory do pisania 
domki szwajcarskie z muzyką: lalki, z muzy- 
kaj ładnej szwejcarskiej rzeźby, tańcujsce, wszy- 
stko w najnowszym tasonie poleca J. Hi, Hel- 
er w Bernie (Szwajcarjaj. Zepsute pozytywki 
1 tabaklerki przyjmują się do naprawy. 

Pozytywki tego rodzaju. kťóře swoje- 
mi przyjemaemi tonami umysl rozWęgwlejs po- 
winny się zuajduwać tak w alonje, akotai 
przy lõiku chorego. Ri 


ASYGNACJE KASOW 


uprzywilejowanego austrjackiego Zakładu kredyto- 


| Prenmperata ną ostatnie dwa miesiące: listopad i grudzień na hu. 
morysgtyczue-gatyryczne czasopismo , 


_SOWIZRZAŁ, 


40 cnt. w. a, 
SO TTET US 
1234 3—3 
Pojedyńcze numera 1 zeszyty kwartalne sprzedają się po 10 
cnt; we Lwowie w księgarni Karola Wilda i w ajencji dzienni 
ków p. Ignacego Hercoka; w Krakowie w księgarni F. Grzy- 
owskiego; w Samborze w księgarai "K. W ilda 
TE 


> 


wynosi, w miejscu . ) f: 
na prowincji f 4 


ANIE LEKARSKIE 
o wybornej skuteczności Dra med. Hoffmanna 


białym syropie piersiowym 


VW ALI A 


Rozbieiajqe Dra med. Hofmanna biały syrop piersiowy z ziół, mogę: ta- 
kowy jako wyborny środek polecić w nasteępujucych cierpieniach, kto: clerplą- 
cym nu otrętwienie organów plucowych. od astmy, od zaflegmienla 
piue. od znpninych I zasłarzałych katarów. 

sterode 7, września 1865, , 
1259 1—1 


br. med. Dedekind. 


We Lwowie ntrzymuje skład tego Syrupu apieka ŻYĘ. Hukcza, wo 
Mlnszkach po 2 zir., 1 zir. I 50 ent. w. a. 


zaag S ENEE aad: AEAN Ra A. A i, 
e Oczy 
TOWARZYSTWO SZEWCOW 
polega szanownej publiczności 
zasobny skład obnwia męzkiego 
przy ulicy Kapitulnej pod 1. 24 m., naprzeciwko handlu blacharskiego p. Bratkowskiego. 
W tym składzie znajduje się obuwie najwykwintniejszego kroju, zgrabnej, trwałej 
1 wygodnej roboty, ze skór najlepszych, po cenach najumiarkowanszych. 
' Zamówięnia będa rychło załhtwiane. Za opakowania przy wysyłkach pocztuwych 
nic się nie pobiera. í 1242 2—2 


was a in PARAR Sresi .: 


e Lwowie, 


Sławna angielska gumielastyczna 


TLEUSTOS na SKÓRY 


Pattent Indian Ruber Greave of William Wriglesworth & Comp. ih London. 


1127 6—24 


Od wielu lat znana jako najlepszy śrudek do konserwowania skór, tłustość. ta 
wsiąknąwazy w pory Skóry, zastyga w nich i ntrzymuje tym sposobem skórę ciąg WA, 
gotną, miękką, gietką i nieprzemakalną — do obuwia, chomontów i powozów skórą obi- 
tych użyta, może być policzoną do pierwszego wynalazku w tym rouza ju. 

Duża puszka oryginalna kosztuje 1 zir. 5 cent. 


ała s p Ę = n, 
Główny skłąd na całą Galicję we Lwowie'n Bonifacego Stillera. 
Także utrzymują tę tłustość. 


We Lwowio K. Bsłłaban, Krakowie J. Jahn, 


w 
L A. Grotian, | w Przemyślu F. Gaidetachks, 
— "s T A. Jędrzejecki, w Rzeszowie F. Jaśkiewicz, 
A J- Klein. 3 Schaiter i Spółka, - 
: Kleina wdowa i Gebhardt, w Samborze J. Riedl, 
gi A. Mańkowski, w Stanisławawie Br. Czuczawa, 
a J. Reiss, | - l <a W. Majewski. 
É K. Schubuth, w Sfryju J. Batsch, 
: „J. Stromenger, w Tarnopolu A. Morawetz. 
Bizczanach E. Mór], ' w Tarnowie J. Jahn, 
w Czerniowcach lg. Schnirch. w U a dyr J. Kodrębski, 
w Jarostawiu Br. Juskiewicz, w Zółkwi A. Mańkowski. 


Ważne dla panów posiadaczy koni! 
Dra. Georga Parkher'sa Esq. 
Angielski proszek dla koni, 


przez instytut weterynaryjny w 
Ci Londynie i Paryżu uznany za naj- 
pewniejszy Środek prezerwatywn 
i lekarstwo dla koni, a miano Wi- 
cie od zolzów, dychawicy, braku 
apetytu, przeciw kolkom, zawro- 
tom, robakom, a osobliwie, aby 
_konie przy maiejszym obroku, w 
dobrem ciele i rącze żutrzymać; 
posiada przeto dla swoich wła- 
Tok 112, sności w calej Anglii powszechne 

uznanie tak dalece, iż w każdej stajni mają go w zapasie, 

Główny skład dla Galicji w aptece A, Berli- 
1: z—6 >. o o 
dka nera , dawniej Lanerego. 


Cena paczki (⁄ kilogramu, ezyli funt wiedeński) kosziuje 60 c. wW. a, 
Przy większych ilościach udziela się kupującym stosowne rabaty, 


wego dla handlu i przemysłu we Lwowie, 


Filia c. k. uprzywil. anstr. Zakładu kredytowego dia hańdlu i przemysłu we Lwowie 
9.do 12", przed południem i od 3. do 5. popoładniu pieniądze za asygnacjami kasowemi, 


przyjmuje w godzinach kasowych od 
które procent przynoszą, 0A imię 


lub na zlecenie (ordre) opiewają, na innych przenoszone być mogą, nie tylko we Lwowie, lecz także w Wiedniu, Bernie Peszcie, Pra- 
dze i Tryeście wypowiedzialne i wypłacalne są, i wystawiają się w kategorjach po ` A 


Asygnuacje kasowe 
i Trzośc o 
© dwa 


a 
Wydawcy: Jan Dobrzański i Witalis W. Smochowski. Główny współpracownik: Jan Dobrzański, Odpowiedzialny redaktor : Antoni Orzechowski. 


wypłaca lub przyjmyje w miejsce 
ni po Uczypionem tu zameldowaniu i za s 

Zakład mie ręczy za rzetelność girów. 
l „Bliżsżych wiadomości wdziela 


r, 100, zir. 500, zir, 1000. 


U 
I 
Procent wynosi : od asygnacyj płatnych na okaz (Sicht) . r . 
| 


kad ” 


n 3 „ ośmio 


Zakłada centralnego w Wiedniu, tudzież Zakładów 
i tyg kasa Fili Lwowskiej w każdej godzinie 
trąceniem '/, od tysiąca prowizji. : 


kasa Zakła n. 


u ui, 


za dwudniowem wypowiedzeniem 


filialnych W Bernie, Peszcie, Pradze 
kasowej, jednakże dopiero we 


1228 2— 


Druk Kornela Pillera 


